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GAZETA PORANNA: 


WARSZAWA 
Wtorek dnia 1 Czerwca 1841 rokm 


Piśmiennictwo Krajowe, najtańszy tygodnik litera- 
cki w Warszawie razem z Gazelą Poranna przy 'któ- 
rćj wychodzi, kosztuje na miesiąc zł. 2 gr. 20 bez ros- 
noszenia. Kantor Główny przy uł. Trębackićj Nr. 639. 


(Dalszy ciąg postanowienia o pensyach eme- 
rytalnych.) 

Paan Marcinowi Malewskiemu, Burmistrzowi 
miasta Tarłowa, zł. 385, — Ewie ż Zendrów 
* Kulasiewiczowćj, wdowie po Jakóbie Kulasie+ 
wiczu drożniku, oraz sy nowijej Ldziemu, dla ma+ 
tki zł. 96, dla syna zł.'32. — Andrzejowi Pęka* 
ła, stróżowi nocnemu przy Urzędzie Municy* 
palnym miasta Solca, zł. 152. — Janowi Kawal- 
skiemu; byłemu Konduktorowi dyliżansów przy 


głównym Urzędzie. pocztowym. w. Warszawie, ` 


zł. 600. — Pawłowi Pawlińskiemu drożnikowi, 
zł. 318, — Janowi Urbanowskiemu drożnikowi, 
zł. 360. — Panu Anastazemu Pawłowskiemu, 
Kassyerowi Lombardu miasta Warszawy, złp. 
4250. — Pani Róży z Czernickich Kobylińskićj, 
wdowie po Jakóbie Kobylińskim, Burmistrzu 
miasta Siewierza, ał. 487 gr. 15. — Janowi Le: 
wiekiemu, mmurgrabiemu pałacu rządowego w 
Kaliszu, zł. 576. — Panu Ludwikowi Korze- 
niewskiemu, Burmistrzowi miasta Przysuchy, zł. 
1200. — Chrystyanowi Białeckiemu, konduk- 
torowi poczt wozowych, zł. 1000. — Panu Ja- 
nowi Brzęckiemu, byłemu Inspektorowi urzędu 
Jekarskiego Gubernii Lubelskićj, opróęz pensyi 
zł, 5985, dodatek w ilości zł. 1282-gr. 15. — 
Panu Józefowi Kwapich, byłemu Rachmistrzo- 
wi przy Urzędzie Municypałnym miasta Warsza- 
wy, zł. 1680. — Pani Antoninie z Smagalskich 
Bielińskićj, wdowie po Walentym Bielińskim, Ex- 
pedytorze poczty w Zwierzyńcu, zł. 250. — Pa- 
nu Jerzemu Oraczewskiemu, Adjunktowi Wy- 
działu administracyjuego przy Rządzie. Guber- 
nialnym Krakowskim, zł, 1875, — Panu Igna- 


cemu Radlińskiemu, Adjunktowi Sekcyi polcyje * 
nćj przy Rządzie Gubernialnym Sandomirskim» 
zł. 1875. — Mikołajowi Urbanowskiemu dro* 
źnikowi, zł. 430. — Panu Stanisławowi Kijeń? 
skiemu, "Rachmistrzowi, Biura, Kontrolli i Ra? 
chankowości w Kommissji Rządowćj Spraw We- 
wnętrznych i, Duchowny ch, zł, 2160. — Bartło- 
miejowi Podhajskiemu, byłemu stważnikowi ob= 
jazdowemu w leśniętwie Pomorze, zł. 120.. 
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„Lonbrn 24 maja. — Wczorajsze posiedzenie 
izby niższćj bardzo. było liczne, spodziewana 
się bowiem objawienia lorda Joben Russell 
6 zamiarach ministrów. Na twarzach zancznćj 
liczby. przytomnych. tam. parów, malowało się 
niecierpliwe oczekiwanie. Powstał, kanclerz 
izby skarbowej, i z największą spokojuością 
i zimną krwią (zwracając się ku mówcy) rzekł: 
Oznajmiam, że w przyszły poniedziałek wnio- 
sę aby izba mogła obmyślić srodek} względem 
corocznego przedstawiania, o kazdorocznćm 
ele od cukru, ( wiadomo „że rzecz la co- 
rocznie na nowo w izbie rozstrzyganą bywa). 
Lord Johen Russell zaproponował aby izba 
odroczyła się do poniedziałku, Gdy hrabia 
Darlington zarzucał mu, iż tym sposobem „mie 
mo nieprzychylaości w izbie uporczy wie przy 
urzędzie swoim obsłać pragnie i zapytał kie- 
dy mówić będzie o prawie zbożowem? Lord 
Jobn Russel krótko odpowiedział: »W piątek 
4 Czerwca,» — co. stronnictwo ministeryalne z 
wielkiem przyjęło zadowoleniem. <$ 

Dziś „salwy z dział w Parku i Tówes 0- 
znajmiły rocznicę urodzin Królowej a dzwo- 


= 
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brzmiały przez cały ranek we wszystniehi ko- 
kciołach. W pałacu St. James były wielkie 
pokoje u Nujjaśnicjszćj Pani, na które znacze 
na liczba osób, przybyła, Ministrowie dają diś 
z tego powodn świetny obiad. 

Na ostatniem posłnchaniu n R rólowćj uka* 
ra) się margrabia Downschire w. towarzystwie 
margrabiego Abercon i Dra’ Cooke wielkie- 
go popieracza utrzymania unii w duchu po- 
wyższym zredagowany. Na slużbie będący 
lord Poltimore błędnie oświadeżył, »że lord 
Downschire przybywa złożyć adres na ko- 
rzyść zniesiesienia unii.e Królowa“ łaskawie 
przyjęła deputacyą, zdumieni deputowani z ci- 
cha wymawiali na korzyść? « Lecz margra- 
bia nadając się uwieść, dla naprawienia błędu, 
niezważając na etykietę, wyjaśnił główny po- 
wód adresu, co według jednego z torysow- 
skich dzienników, nie zbyt przychylnie przy- 
jętem zostało. 

Z Kanady przyszły do Anglii wiadotności z 
a. 3 maja. Przeciw lordowi Sydenham je- 
neralnemu gubernatorowi utworzyła się silna 
oppozycya. Liberalne dzienniki obwiniają, że 
oddalił urzędników, jedynie dla ich sposobu 
myślenia i dla tego z całą usilnością sprzeci- 
wiają się jego rządom. — Wychodzcy którzy 
się do Stanów Zjednoczonych wydalili, zbie- 
rają się w Rochester lub innem miejscu slo- 
aowném do popićrania oppozycyi. Zdaje się 
jednak, że rząd zwycięztwo odniesie. Czysty 
dochód niższej Kanady w r. 1839 wynosił 
164,000 f. st. w r. 1840 tylko 154,000, wyż- 
szćj Kanady zaś r: 1839 wynosił 79,000 w 
r. 1840 tylko 74,000 f.st. Co do sprawy Mae 
Leoda dowiadujemy się, że d. 1 maja otrzy» 
mano od niego list, w którym donosi, że spo- 
dziewa się być przeniesionym z Lockport do Al- 
bany. 

Wieść jakoby parostatek Prezydent miał 
przybyć do Barbadoes jest bezzasadną. 

Według ostatnich listów z Lizbony z d. 10 
b. m. Książe Palmela grał znowu znakomitą 
rolę w stosunkach: ministeryalnych, a stąd 


wnoszono o rychłćj zmianie gabinetowej. 
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Z dnia 22 maja. W tutejszćj parsfii Ma- 
rylebone zawczoraj odbyło się zgromadzenia 
na któróm przedstawił się Sir Karol Napier ja» 
ko reprezentant wyborów tego miejsca. Komo- 
dor miał długą mowę nakorzyść tajemne- 
go głosowania, większćj rozległości prawa 
wyborowego. Krótszćj trwałości parlamentu, 
zupełnego zniesienia prawa zbożowego a po- 
mnożenia cła od cukru zgodnie z zamiarami 
ministrów. Lecz gdy się odezwał za prawem 
ubogich powstał wielki szmer nie zadowole- 
nia. W końcu oznajmił, że gdyby go służba 
powołała w obce kraje, zostawuje wyborcom 
moc roztrzygnienia czyli -ma prosić o uwole 
nienie lub nie. 

Czytamy w ministeryalnym dzienniku Globe: 
»Niedawno z Austryą zawarty traktat stanowi, 
Że okręta austryackie ze $rodziemnego morza 
w Anglii i lrlandyi na tćjże stopie co i okrę= 
ta angielskie siać będą; na mocy czego, okręt 
austryacki » Giacomo Giorgios wysłany z Ibrail 
nad Dunajem do Londynu z ładunkiem łoju 
przybył do portu naszego dnia 19 b. m. Gdy 
się zameldował na komorze celnej, urzędnicy 
wzbraniali się dozwolić puszczenia dla użytku 


publicznego, tego ładunku; owszem pragnęli 
. . . a 
aby aż do czasu wywiezienia go napowrót w 


amknięty został; niezna» 
ją bowiem żadnego aktu parlamentu, któryby 
dozwalał okrętom austryackim sprowadzać płos 
dy ich kraju; odpowiedzialności zaś, przy» 
jąć na się niemogą. Nim więc wyjdzie parla- 
mentowe rozporządzenie,towary w składzie po- 
zostaną a tém samém traktat żadnego nieotrzy- 
ma skutku. 

Dnia 19 Maja wyruszyła pod żagle od tak 
dawna zapowiedziana wyprawa do rzeki Niger 
złożona z parostatku Albert, pod Kapitanem 
"Trotler i parostatku Wilbeforce, pod Kapita- 
nem Allen, udając się 2 Plymouth do miejsca 
swojego „przeznaczenia. i 

Według obliczeń, rozwiązanie parlamentu kos 
sztuje rząd każdą razą około 4 milionów f. szt. 
Podobną summę muszą wydać kandydaci op- 
pozycyi dla poparcia sprawy swojej na wybo- 


bezpiecznćm miejscu z 
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tach: Tak wiec rozwiązanie puszcza w obieg 
summe 8 mil. f. szter. 

Panyż 21 Maja. — Dzis'izba deputowanych 
rozpoczyna obrady nad traktatem handlowym 
między Francyą i Holandyą. 

Książę Chartres drugi syn Księcia Orleanu, 
zachorował a doktorowie oświadczyli, iż wszel- 
ka zmiana powietrza mogłaby sprawić niebez 
pieczeństwo. Księstwo przeto zostają w zam- 
ku Tuilleries, aż do chwili wyzdrowienia ich 
syna. Późniejsze wiadomości donoszą, że już ' 
wyjechali do zamku Neuilly, przeto zdrowie 
Księcia Chartres musiało się polepszyć. 

Qd dni kilku panuje wielki ruch w biurach 
ministrów spraw wewnętrznych i zagranicznych 
Spodziewamy się wielu rozporządzeń na ko- 
rzyść deputowanych, a to zaraz po ukończeniu 
prawodawcezych działeń. Dziś głoszą, że mia- 
nowanie pana St. Aulaire Posłem przy dwo- 
rze w St. James wkrótce ogłoszonem będzie. 
Ma być mianowanych 40 nowych parów, którą 
to godność otrzyma 25 deputowanych. Dzien» 
niki ministeryalne nic jeszcze nie piszą o po- 
wodach poselstwa pana Piscatory do Grecji. 
Atoli minister skarbu oraz minister spraw za- 
granicznyeh mieli częste w tych dniach nara- 
dy z Posłem greckim. Również głoszą, że 
wkrótce pan Guizot izbie deputowanych, a Mar- 
szałek Soult izbie parów doniesie urzędownie 
o ostatecznóm załatwieniu wschodniego pyta- 
nia, Porta bowiem przyjęła warunki przez mo» 
curstwa uropejskie jéj przedstawione. 


Z dnia 22 Maja.—lzba parów dziś po dłu+ 
gich naradach przyjęła prawo o nadzwyczaj- 
nym kredycie na rok 1840 większością 82 gło» 
sów przeciw 43. 1 

Piszą m Algieru pod dniem 14 Maja: »Po+ 
tyczki jakie towarzyszyły opatrzeniu Miliany w 
zapasy, zdaje się, że wielkie sprawiły na Ara- 
bach wrażenie, Straty ich wykazane bullety* 
nami Jenerała Bugeaud nie są przesadzone a 
szybkość z jaką attaki nasze wykonywano, nie- 
mało przyczyniła się do zmniejszenia straty 
naszćj. Lecz w całej armii jeden daje się tyle 
ko słyszeć głos, przeciw złym chęciom osadni» 


ków, których użyto do usług transportu. Po- 
trzeba było całćj mocy naczelnika wojennego 
dla zachowania porządki i ochronienia konwo- 
ju od skutków złéj ich opieki. Jenerałowie 
Duvivier i. Changarnier podczas pierwszego 
marszu do Medeah na wielkie narażeni byli 


"niebezpieczeństwo. Długi czas niezbyt odda- 


leni Kabylowie dawalina nich ognia, zachowu- 
jąc godną podziwienia zimną krew, aby roz- 
proszyć wojsko regularne które ich zewsząd 
otoczyło. Abdel- Kader sam kierował obrota- 
mi wojsk, poznał go tłómacz Jenerała Buge- 
aud. Jenerał Gubernator odjechał teraz do 


` Mostaganem, w cela dalszego prowadzenia dzia= 
5 , gop 


łań swoich na wschodzie, tymczasem uda się 
jedna kolumna do Boghat i Taga dla zniszcze+ 
nia tam zakładów -Emira.e 

Kuryer francazki pisze o sprawie afrykań= 
skićj: »Jenerał Bugeaud z Mostaganemwy- 
ruszy z 12000 ludzi do Mascara, które zajmie 
Armia zapewne uda się stamtąd do Tekedem- 
ptu — druga 5 tysięczna kolumna odejdzie da 
Medeah dla zniszczenia zakładow Abdel-Kade- 
ra. Wyprawy tćj niepoprowadzi Jenerał Du- 
vivier, jakkolwiek jest to człowiek mający naj- 
więcej doświadczenia w afrykanskićj sztuce 
wojowania, a któremu nietylko zdolnosci lecz 
i waleczność największe do jej dowództwa pra» 
wo nidaje. Jenerał dla tego oraz dla kilku 
nieprzyjemnych słów od Gubernatora usłyszas 
nych, prosił o uwolnienie. 

Mówią dziś, powszechnie, że minister skarbu 
na początku przyszłego tygodnia objaśni spo- 
sób traktowania o nowej pożyczce. Zdaje się 
że warunki przez wiela bankierów podawane są 
tak niekorzystne, iż pan Humann przyjąć ich 
nie ehce. Jutro na radzie ministrów w Neuilly 
rzecz eała rozstrzygniętą zostanie. zę 

Księżna Nemours odjeżdża w końcu b. m, 
do departamentu Niższćj Sekwany dla używa 
nia wód mineralnych w Forges. Mówią, że 
podróż Księcia Joinville do Hollandyi ma zwią- 
zek z jego ożenieniem. 


AMSTERDAM 22 maja. — Wczoraj przybyłą 
do zatoki Hęlder fregata francuzka belle Ponte, 
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którą: dowodzi J. Kr. Wys. Książę Joinville; w 
towarzystwie jćj znajduje się bryg Caffard. 
Wszystkie tam stojące francuzkie okręta salwą 
z dział pozdrowiły przybywającego Księcia. 


-ulKopeNiAGA 22 maja. — Żaślubiny następcy- 


tronu odbędą się nieomylnie dnia 10 czerwca. 
Skoro polepszy się stan zdrowia jego, następca 
uda się pa okręcie liniowym Chrystyan FIH do 
Meklenburga. 

obRzym 15 ma ja. = Dziennik diario di Ro- 
mia donosi .o.chrześcianskich męczennikach w 
roku 1840 w Kochinchipie i Tonkinie, którzy 
poświęcając się gorliwości rozprzesirzenienia 
chrzęściańskiej religii, męczeńską śmierć ponie- 
éli,- : Wielu: z nich byli rodowitymi chińczykami; 
niiędzy niemi znajdował się francuz de la Motte. 

Vice-hrabia Careita doręczywszy Ojcu Śmu 
wierzy tele Jisty Królowej portugalskićj, odwie- 
dził wszyśikich członków świętego kolegium. 

Łównież znajdował się na mszy św. i Te deum 

w portugalskim narodowym kościele. Wczoe 
raj herb portugalski da mieszkaniu jego umie- 
SZCZONO. c, 

W wielkim kościele Sgo Ignacego budują te- 
raz główny -ołtarz z najpierwszych rodzajów 
«narmuru, na-co przeznaczono 30,000 skudów, 
które z dobroczynnych zebrano składek. 

BzLGRap 13 maja. — W północno » zacho= 
dnićj stronie Bulgaryi, widowni ostatnich srogo= 
ści dzikich albańczyków , najstraszliwszy okazał 
się głód, Oko chleba z grubćj mąki kosztuje 
9 piastrów, atwo pojąć, iż przy tak niepe- 
wnym stanie rzeczy w średnich prowincyach 
Rumelii krążą tajemnicze wieści na wiarę bynaja 
mniej niezasługujące. — Książę Michał serbski 
wyjechał z Kragujewacz do Belgradu. — Chwiae 
nie się w wyborze czasówćj rezydencyi dworu 
książącego, daje wierny obraz niespokojności 
idraźliwości, w jakiej Serbia znajduje się od 
dnia 18 kwietnia. Mianowanie wnuka Jerzego 
Czerni (imieniem Alexandra) jenerał -adjutan= 
tem Księcia Michała, może się w niejaki sposób 
pod tę także podciągnąć rubrykę, a przynaj- 
mniej było to powodem wielkiego wrażenia, 
bowiem rodziny Księcia i Jerzego Czerni odda: 


wna złączone są ścisłą przyjaźnią. — Powsta- 


mie w Bulgarvi z początku nabawiło Konsianty- 


nopol wielkiej trwogi, a Porta. wyznaczyła Huse 
seinas Baszę, który zniszczył janczarów, do przy- 
tłamienia .go; lecz późniejszy list donosi, że 
Wielki Wezyr bulgarskim. posłom dał odpo= 
wiedź pocieszającą. — Wyprawa do Kandyi z 
6090: ludzi złożona, wyruszyła pod dowódz= 


` twem okrutnego Tahira. —.D. 3 maja Lord 


Ponsonby: otrzymał z Londynu iastrukcye, w 
skutku których nastąpiło wiele udzieleń, skutek 
już d: 4 maja karyeramina wszystkie strony ro- 
zesłany został. -— Porta miała uczynić Mekme- 
dowi: Alemu nowe ulgi pod względem hura- 
czu, — O rozruchach, które miały wybuchnąć 
w Macedonii, nie ma nic pewnego. — Z Egiptu 
donoszą, że Mehmed':Ali nie zaprzestał uzbro- 
jeń, w czem szukają źródła nowych obaw, Dla' 
tego też wysłanie firmanu o trzech poczynio» 
nych mu ustąpieniach odwleczonem będzie tak 
długo, póki nie zostanie osiągniętą pewność, że 
Mehmed przyjmie wszelkie pozostałe warunki 
poprzedniego - firmanu. — ‘Liczba bulgarskich 
wychodźców pomnaża się codziennie na granicy 


serbskiej, zaś zdolny do broni lud kryje się w 


góry; brak jednak takowej, zaledwie dziewiąty 
człowiek ma strzelbę, inni uzbrojeni są w mo- 
tyki, kosy, widła i t, p. —. W Serbii odział lu- 
dności w losie powstańców bulgarskich coraz 
jawnićj się pokazuje, chociaż rząd otrzymane za» 
wiadomienia ile możności tai, a kupcom w Ale- 
ksynecie i Belgradzie polecił nie mićć żadnych 
stosunków ze wspólnikami swoimi za granicą. 
W samym Belgradzie panuje wiełkie wzburze- 
nie, które się mocno pokrzepiło dziwnem zja- 
wiskiem. Na jednym z minaretów twierdzy miał 
się objawić wyraźny znak krzyża Większa 
część mieszkańców Belgradu. cud ten' widziała. 

Buenos Aryes 13 marca. Uzbrojenia prze- 
ciw Montewideo trwają ciągle. Komodor Brown 
ma pięć uzbrojonych okrętów pod swymi 
rozkazami i co godzina oczekuje przybycia 
jeszcze dwóch innych. Trzy okręta które u- 
siłowały blokować portę, znikły i jak się zda- 
je do Montewideo wróciły, Handel ciągle jest 
ożywiony. 


